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Art. listów anonimowych 
nie umieszcza się, 


5 zł | 
Dla robotników 4 zł | 
Odnosz. do domu 30 gr| 
Ż dostawą poczt: 6 żł 
Poza Łodzią egz. 27 gr 


Należność pocztowa 
opłacona ryczałtem 


KATOWICE, 2,7, — 
siącami szereg zakładów przemysłowych na 
Śląsku wypowiedział pracę 800 urzędników 
niższej kategorji wobec ézego wdnuj dzisięj- 
Szym obciążyli oni Fundusz Bezrobocia. 

Jak się dowiadujemy dziś otrzymało wy 
mówienie około 150 pracowników 


iy Szarley i w zakładach hr. Balleströmt. 


Fozatem „Eluła Pokoju: wypowiedzią- | 
da pracę wszystkim vracownikom pozatary: | 


fowym. | 


aczyna się 


` PLOCE, 27,22 Wczoraj og 


gistrat i zdemolował biura, 


w mieście zostały rozbite, 


„„Folicja: energicznie likwiduje zajście, E | 


Wadia drugi dzień strajku samocho- | 


dewer, mial przebieg spokojny. 
taksówki, zarówno w Łodzi jak i innych mia- 
a stach województwa były nadal nieczynne, 
"Na dworce autobusowe do 


busów przedsiębiorstwa „Ursoruch”,. 


Łódź Rada Pabj. i Łódż—Rabjanice. - 


Na postojach dorożek samochodowych | 
panowała cisza i miejsce taksówek zajmowały | 
nieliczne dorożki, które z powodu braku tak. | 
sówek cieszyły się wzmożoną frekwencją. | 
_Specjalae komisje strajkowe baczyły by nikt | 
nie wyłamał się od [strajku i przestrzegały : 


porządku. 

"0 |dentycznie . rzecz się przedskiwiala: na 
-dworcach autobusowych, gdzie przez całą 
dobę czuwała specjalna komisja związku- 


| właścicieli autobusów, która jednocześnie wy” | 


stawiła specjalne straże na rogatkach, by 
anA wyłamująeych się od strajku. 


Narazie jednak solidarność strajkujących 
nie | została . nigdzie załamana. Jedynie na ul, 
Poelee policja zatrzymała jakąś taksówkę, 

óra pojawieniem się wzbudziła zaintereso” 
wanie. >: wylegitymowania 


Przed trzema mie ; 


umysio- | 
„wych, zatrudnionych w dyrekcji „Huty Po- 
koju zakładach Lohemiohego na Kopalni Bia 


k wiadomienia, 
| przepisów grozi przedsiębiorcom kara grzy- | 
| woy do 2,000 zł 
Szyby niemal we wszystkich kia | 


Wszystkie | tem jakoby : ministerstwo spraw wewnętrze 


| nych wystosować ma w najbliższych dniach ; 
Łodzi nie | pismo dło samorządów domagające się obni. | 
pareha żaden autobus, za wyjątkiem auto- | 
które | 


że taksówkę prowadził Stanisław Tuezyński, 


zamieszkały przy ulicy Pabjanickiej 33, który 


nie posiadał odpowiedniego zezwolenia na 
prawo kierowania samochodami publieznemi. 


. Puczyńskiego pociągnięto do odpowiedzial- 


ności. 

Pozatem spokój nigdzie nie został za- 
kłóeony, Wieczorem wyjechała delegacja zw. 
właścicieli taksówek j gw. właśc. autobusów 
do Warszawy, która weźmie udział w spe- 
ejalnem posiedzeniu ogólnopolskiej komisji 
strajkowej oraz zabiegać będzie o uzyskanie 
audjencji u Premjera Frystora oraz Ministra 
Neugebauera. O każdem swem posunięciu 
delegacja informować będzie telegraficznie 
komitet strajkowy w Łedzi i w wypadku u- 
względnienia żądań, 
szym mogą zajść zmiany w sytuacji 
wej. 
rajszeego panował ogromny ruch, gdyż zwol- 


| nieni szoferzy oraz pomocnicy z taksówek i | 
| autobusów gromadnie rejestrowali się celem |. 
{i otrzymania zasiłków. | | 
Eri miy 30 R 
ikm bezrobotnych prowdzony me nieod- | 
powiedzialnych agitatorów, rzucił się na ma ` 


Pozatem jak nas poinformowano; za zas | 
komunikacji bez uprzedniego za” | 
na 14 dni w myśl odnośnych 


wieszenie 


nistrącyjne zamierzają e. 
w razie przeciągnięcia się strajku, P 


(a). 


W, Warszawie krąży pogłoska której po 
twierdzemia narazie nie można uzyskać, o 


żenia płac pracowników miejskich o 20 proe | 


| analo iczniedio ostatnie oobniżenia u osażeń 
nadal utrzymywało komunikację na linjach | analog: g posażer 


funkcjonar juszów państwowych. 


jeszcze w dniu dzisiej- | 
al strajko- | 
w biurach PUPP. w ciągu dnia wezo- | 


lub aresztu, a władze admi- | 
"stosować te saukcje | 


| BIAŁOGRÓD, 2.7. 
| stacji Osijek w wagonie który? godziny przej 

j | tem przybył z zagranicy i (odprowadzony ZO: 

| stał na boczny tor, wybuchła bomba. Rów- 
| nież wieczorem i także w wagonie, przybyłym. 

| 

| 

| 


Po wczsrajszej audjeneji kolejarzy u p. 
ministra Kiibna sytutcja Wśród kolejarzy i 
pocztowców jest jescze niewyjaśniona. 

Decyzje pracowników mają zapaść ma 
dwu konferencjach z których jedna komitetu 

kolejtrzy i pocztowców odbyła się weżoraj © 
godz. 5-ej druga Naczelnego komitetu urzęd 
niczego odbędzie się dzisiaj w piątek a godz. > 
| 6-ej popołudniu, i 
Rezultaty akcji związku maszynistów 
kolejowych, jeszcze niewiadome. 

Szczególne podniecenie panuje wśród. 
kolejarzy górnośląskich, „którzy nadesłalii 
| weężoraj depeszę, domagającą sie. catkowites A 
go „Wyjaśnienia sytuacji” do dn, 15 bin 
Nie ustaje wrzenie również wśród. pocz | 
| towców warszawskich którzy wypowiedzieli 

czele 
| stał poseł Stangreciak i i wybrali osobny komi 5 


posłuszeństwo związkowi mą którego 


| teb zeby z5 osób. 


Wczoraj j wieczorem na 


z zagranicy, wybuchła bomba na stacji Ogu- 
lin. Wreszóle ub. nocy wydarzył się trzeci wy 
bnch bomby; 5 w wagonie” który z zagranie 
cy przybył doBiałogrodu i który, znajdował 
się ną bocznym torze. Straty sa jedynie ma- 
terjayme Istnieje przypuszczenię iż chodzi 
| tu o „manifestacje emigrantów terrorystów, 


„td Dzie w. nocy. Lsedakcja "warsz. .. TARG, 
-ötrzymała następujący telegram; | | 
Morges Rion Bosson E lipca, g: 21, Ro i, 


-gorszenie zdrowia p. Heleny F aderewskiej u` 
niemożliwiło wyjazd na uroczystości do Poz 
nania. Prezydent Paderewski składa: na tej: 
„drodze najserdeczniejsze podziękowania wszy ' 


skim instytucjom i osobom' które zamierzały” 
ekaząło ciel 


wziąć: udial: w powitaniu gò na polskiej zie 


mi, wyrażajae. żal: z zawodu, . jaki im sprawił 
a- aaa go najboleśniej dotyka. ` | 


“Rano nadeszły dalsze waoana Okas 
zuje. się, że wczorajszej 
, poczynione były juź wszystkie przygotowania 
"do podróży, w stanie zdrowia P: Paderew= 
skiej zaszła nagła zmianą. mianowicie nastąpi 
ło pęknięcie naczynią ' "krwionośnego w MÓG* 
gu Baa” chopaj: jest Roważny. ADA 


'nocy w- chwili, gdy o 


KE TEREE Ad NZ ena aea S eaen | 


a= way" 


Do przemysłowca warszawskiago J a= 
„Aa Burjana (Koszykowa 59), przybył w od. 
(siedziny sędzia grodzki z Rożyska Aleksąne 
iler Biedrzycki, k 
(|... Wizyta ta miała nlespodziawany tragicz 
| oy epilog. 
| O późnej scastaia w nocy. sędzia Bied- 
(zycki rozgrzany poczęstunkiem chcąć się 
 sochę. ochłodzić i zaczerpnąć świeżego 


tobą drzwi irontowe . 
-` Prawdopodobnie obawiając się, że po- 
Fadzi domowników, którzy już ułożyli się do 
Emu, udał się na Kuchenna klatke schodową 
BG stamtad po paranecie okna 
kie na 4 piętrze usiłował dostać > do Kuchni 


o 


| "NOWY. JORR, 27, — W dniu wczoraj. 
dzym © godz. 8,47 wieczorem na  nowłlojor: 
wkiem lotnisku Rooseveeltfield wylądowali 
lotnicy Post i Gatty, kończąc w ten sposób 
twój fot dookoła świata. | 


Okolice lotniska zaległy nieprzeliczone. 


lłamy rozentuzjazmowanych mieszkańców 
| Nowego Jorku, którzy w chwili opuszczenia 
się samolotu na ziemię tak silnie naparli na 
silne Kordony policji, że przerwali ję i wdarli 


OO BERLIN, 2.7. — Donoszą z Kołonji, że 
dziś o godz. 6:ej rano wykcnano wyrok ma 


wampirze z Diisseldorsu Kuertenie . 


Stracenie odbyło sie w obecności władz 


 f adwokata skazanego. Kiierten spędził swą 
' ostatnią noc w towarzystwie 3 duchownych. 
Do ostatniej chwili zachował zupełny spokój 


Skazany wyraził życzenie pisania listów 


üyzkając zgodę W ciągu nocy Kuerten na 


pisał listy do rodzin szeregu śwyćh ofiarNad 
tanem Syao się i i przyjął soanją» 
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_ BERLIN, 27.— Dziś w południa 4 w gma 
hus polskiego konsulatu jeneralnego w Ber 
-imie miało miejsce zajście spowodowane 


przez gdańszczanina niejakiego Cichego, któ 


cy w satnie nietrzeźwym zaczął się awanturo 
wać i nie chciał dobrowolnie opuścić biu: 
konsulatu, Celem wydalenia stawiajątego ©- 
pór Gichego wezwany został  dyżurujacy 
przed gmachem konsulatu posterunkowy. 


= Wobec napastłiwej zodstawy awanturnika i 


rt 


_Sanaeyjny tygodnik., Jatro- Pracy“ 
| wisędników i pracowników 


organ 
państwowych, 
zrzeszonych w stowarzyszemiach prorządowych 
„pisząc o ostatnich obniżkach płac urzędników 


 zapyłuje: z czego ci urzędniey mają żyć? 
y „Z exego ma żyć pracownik np. IX ka- 
| tegorji, który ledwie koniec z końcem wiązał 


zarabiające brutto : 293, 73' zł. dziś kiedy mu zos 
) z. czego mają e urzęd 


„ale brutto sh 242.83, 


_|rietrza zszedł na dół przyczem BOZE za 


znajdującego 


Służąca ujrzała nagle za szybą majacą 
cą twarz męską, sadzac że tu włamywacze, 


- zaczęła krzyczeć wzywając pomocy. n 
Ratunku! Pomocy! Ludzie; Złodzie 


je 1. 
- Sędzia inatynkdowala pockar za IiD= 
ke zwisającą od rusztowania pray remonto- 
wanym dachu, Linka nie wytrzymała cięża: 
ru ciała, pękła i sędzia. 
kamienie podwórza. 


"W. kamienicy wszezął się alarm, Lokato ; 
"rzy zbudzeni że snu powybiegali z mieszkań. 


Zawezwano natychmiast pogotowie ratunko 
we ale niestety przybyły Tękarz pa 


| skonstatował Amierć 


"się na lotnisko, śmiertelnie zmnęczonych lot. * 
i odniesiono dó k 


ników porwamo na ramiona 
miasta. | 


| Lotnicy przebyli przestizek 16 tys. mil wo i 
rekordowym czasie 8 dni 15 godzin i 51 min, 


z przeciętna szykościa 147 mil na godz. Na 
sam lot przypada 4 dni 
rekordem zdobyli oni nagrode w Wo O 
20, 000 dolarów. 


| "Przed samą egzekucją na zapytanie, 
czy ma jakieś a Kuerten powiedział 
przecząco. : 


O godz, 6-ej rano wyrok został. l wykona. 


ny. Egzekucja odbyła się na dziedzińcu wię: 


zienią przy pomocy gilotyny, stosówtmie do. 
postanowień kodeksu Napoleona, któzy < ouo 


'wiązuje w „tej części Nadrenji. s 


Kiera został przywissi iony. do Kolooji | 


przedwczoraj po półudoża, 


"a 


a prowakacyj jnego zachowania się kilku osoy: 
ków, znajdujących się wśród interesantów, 


policjant był z zmuszony wezwać do pomocy, 
pogotowie policyjne, Po chwiłowem usunie- 


ciu publiczności z jednego piętra urzędowa 


nie było przywrócone i wszyscy interesanti, 


zostali załatwieni, W dziale wizowym, który | 
w dniu dzisiejszym załatwił 800 wiz, praca | 


nie była wcale zaKdóG?ną: 


nicy RI Lateset z z , pensjami. aż 141 zł. mie- 


sięcznie. 
Co „to wizystico znaczy? 


wszyscy? 
To już stałoby się aż śmieszne, 
nie było tak przerażające, | 
rzeraźające! | 
Czynsz za jeden pokój 


- gdyby 


Spani z 4 pietra na 
| > A były celowe i rozsądne ale wszystko: ma swo. 


10 godz. i 8 m, Poza > 
ca pisze, 


" na pograniczu polskiem 10 tys. nowych osad 
niemieckich, i ta liczba * zapewnie będzie Og 


jak potwornej ytotesce znależliśmy się 


w Warszawie s 


ARARAT aat aa NAYES Te er Dai- cena DeeEnAa i A DETROIT > N 


| każ we. wynosi olbrzymią sumę. Jak 


e ma zapłacić urzędnik państwowy? 
) Najskroraniejszy obiad kosztuje i zł 50 


gr. czyli 45 zł. miesięcznie, 


Suchy chleb z herbatą na śniadanie i ke 
lącję wyniese miesięcznie 30 zła 

Z czego on to zapłaci? 

= Gdyby nie mył się chodził Bs, w bruć 

nej bieliźnie, w ubraniu z worków nie czytał 
gazety, nie palił papierosów, nic, nic, ty 
zaspokoić głód i wyspać się i mimo to nie 
wystarczy. DES 

Wiec co ma zrobić? Kraść? 

Pracownik państwowy niejednokreinie pe 
nosił ofiary, i to bardzo ciężkie ofiary, jeżeli 


je granice, poza które przejść już nie wolno. 

No tak to prawda, goła, rozpaczliwa 
prawda — ale nie jest temu winne społeczeń 
stwo nie są Winni przemysłowcy, kupcy, tze- 


_mieślnicy którymi p. t. biurokracja, miała su- 


mienia sprzedawać ostatnie śraty a budować 


_zameczki myśliwskie na Śląsku dub liczne 
pomniki jednej i tej samej esobistości. 


My już prócz nędzy, skutkiem aa św 


| rządów — nic więcej nie mamy.” 


Teraz jesteśmy w jednym szeregu i ra- 
zem będziemy klepać biedę. którą. my już kle 
piemy od lat pięciu. (as) 


„Deut tsétie Tageszituug z dn, 30 czerw. 


ię w zb 'planewan: jest utworzecię 


siągnięta, Dziennik podnosi że nowi osadnicy 


- muszą być otaczani szczególniejszą opieką 
rządową albowiem niebezpieczeństwo prze- 
„chodzenia osad w ręce polskie, Należy się. Lja 
_ zyć z tem, że na każdego osadnika rząd nie- 


miecki powinienby - według „Deutsche Ta 
geszeitung' — wyłożyć 25 tys, mk. | 

U nas tymezasem większość sejmowa 
ratyfikowałą umowę likwidacyjna z Niemca 
mi i tem samem zatwierdziła istnienis niez 
bezpiecznych niemieckich „gospodarstw na 
pogran ezu niemieckim. | 


| Ostrzeżenie. 


k Chcąc nabyć „posaki od bólu -alo | 
wy z. „KOGUTKI „Migreno-Nervo-. 
sinh należy asa takowych w, orysinal- 
nyc* opakowaniach Gąseckiego, znanych 
'od lat 30. Przy zakapnie proszków z „Kó' || 
gutkiem, „Migreno-Nervosin* zwracajcie || 
„uwagę na opakowanie i .odrzucajcie TON 
porczywie polecane proszki łudząco do | 
s naszych podobne, Oryginalne opakowa” 
| nia ' po 3 POW = pudełka 25 groszy 


Osby, y, dla któcyc ch przyjmowanie | 
proszku stanowi pewną „trudność, mogą | 
używać proszek „KOGUTEK” „MIG > 
NO-NERVOSIN w formie tabletki, Opa- |] 
kowanie po 20 tabletek w pudełku. Ce- 
mal zł. 50 gr. — Ządać tabletek "Rogu | 
tek Migreno=Nervosin* w  oryginalnem 5 
opakowaniu asockiago | | 


potrzebą jest stworżenie własnego, niezależ- | 
mego od zagranicy kapitału produkcyjnego. | 


„państwa despotyczne wznowiony został dziś | 
„w Rosji Sowieckiej. Drogą bezwzględnej eks | 
«ploatacji pracy i nakładania szerokim masom ! 
"majstraszniejszych wyrzeczeń się, 
„państwo kapitał potrzebny do realizowania 
„planów budowy nowego ustroju. 


~: €yjneśo. 


„, idące uprawnienia kierownicze, gdyż nie | 


| | azyskania takiego kapitalu. 


- "wynalazł, 


| „łom” wyraźnie opowiada się za metodą, jaką 
-a praktykuje obecnie Rosja. 


|. fest w naszych warunkach „hasłem szkodli 
|. wem”, trzeba „obniżyć poziom życia” i przez 
«wyrzeczenie się także mas pracujących dojść | 
o do kapitału produkcyjnego, gdyż... „zagadnie” kolej przepadnie... Już moga moja więcej tu! | 


to kapitalizacja wewnętrzna, 
„ności. 
„bytu warstw najszerszych, a te, oszczędzając 
(a kolei tworzą z owoeów własnej prdey ka» | 
¿pital produkeyjny. 4 


„iKOZWóJ Piatek, 3 lipca 1931 reku, 


KIRAR WOT PREY T CE ZĘ CEA IE S TI WCT RZECZE MET RRS TIE IE BRPO GETT AGA TAGATA 
SAY KOR ZZA AZER ZOŁZY PIZA NAC OO RODK TEAM = 


err 


PRE 
PLEN 


W polowie ubiegłeśo wieku znakomity | 
pisarz francuski i minister oświaty Guizot rzu | rozwiązała, bodaj, Rosja Sowiecka”. 
pil pod adresem narodu franeuskiego słynne | Nie można było, doprawdy, postawić pro 
ikasło: | gramu jaśniejszego pod względem werbalnym | 

- Francuzi bogaćcie się! | i równocześnie bardziej balamutnego pod 

Dziś — zauważa to słusznie war. „ABĆ” | względem... rzeczowym. kę, 

(w dzień po wielkim zjeździe oszezędnościo* | Rosja sowiecka przeprowadza swój eks- 
wymi) „obóz rewolucji majowej” przez usta | peryment „gospodarki planowej” w oparciu o 
lednego ze swych ezołowych publicystów wo | trzy zasadnicze warunki. i 
ła do narodu polskiego: | ; 


Są nimi: 1) zniesienie wiasnośei prywat- 
=- — Polacy, zubożajcie się! | nej i zagarnięcie przez państwo wszystkiech 
Hasło to mogłoby stać się niejako leit- | środków predukcji; 2) fakt posiadania olbrzy 
motywem artykułu p. Szuriga w ostatnim ; 
numerze „Przełomu”, organu, dającego wye | 
taźnie do poznania, że stoi blisko p. wicemi- | 
nistra Stefana Starzyńskiego, i 
P. t Nowa idea — nowa reguła, p. Szu | 

eg pisze nawiązując do akeji oszezędnościo» | 


Coraz częściej i gęściej mówi się e wojil 
wej i redukcyjnej rządu: 


| nie. Nasze położenie geograficzne jest zresztą | 
| tego rodzaju, że przy lada awanturze europej | 
|. „Należy zerwać ostatecznie z dość nie- | skiej możemy w nią latwo zostać wciągnięci, | 
opatrznie w pewnym momencie wysuniętem | Ale po doświadczeniach wielkiej wojny | 
hasłem, że celem poczynań jest przede- | Światowej, nowa rzeź może się źle zakończyć | 
wszystkiem podniesienie dobrobytu, Hasło | dla tych, którzy ją wywołują. Ujmijmy tylko | 
zostało już coprawda skorygowane przez | tę rzecz z punktu psychologii społecznej, 
życie, trzeba jednak stwierdzić jasno i wye i rmja niemiecka przez 4 lata trwała na | 
raźnie, że Rewolucja Majowa z hasłem tem | stanowisku, Smierć ani głód w rowach strze | 
niema nie wspólnego, że cele jej są zupeł- | leckich nie zdołały zachwiać jej bohaterstem. | 
nie inne. Hasło dobrobytu jest w naszych | Dopiero gdy poczęły dochodzić wieści z kra- | 
. warunkach hasłem bałamutnem i szkodli- | ju, że pozostawione tam rodziny cierpią słód, | 
wem, osłabiającem energję społeczeństwa, | że dla dzieci brakło mleka i wyczerpały się | 
 powodujacem załamanie psychiczne. Poziom | już zapasy zimowej odzieży, wtedy dopiero | 
życia w Polsce musi być ebniżony od góry | żołnierze niemieccy rzucili broń i poczęli wra | 
"do dołu — ale zwłaszcza u góry — gdyż | cać do kraju, aby nieść pomoc swoim najbliz | 
najistotniejszą naszą potrzebą jest stworze» | szym, Nie zastali wprawdzie tak rozpaczliwej | 
nie własnego społecznego kapitału produk- i sytuacji, jak to agitatorzy dełetyści im przed” | 

| (Nie możemy ze wzgledu na nasz i stawiali, ale front był już załamany, wojna by | 
- najżywotniejszy ińteres polityczny uciekać | ła przegraną. EDRDE | 
, się do kapitału zagranicznego — nie pozo-| Wyobraśmy sobie teraz nową 
staje więc nic innego, jak praca i ofiarność, | Krocie tysięcy ludzi stoi w polu Tu docho | 
„Ale wzamian za te wyrzeczenia się masy | dzą ich niebawem wieści nie o braku chleba, | 
pracujące, które ponosić będą z konieczno” | mleka i odzieży w kraju, tylko, że wsie i 
"ści główny ciężar odrodzenia gospodarki | miasta gdzie mieszkają ich rodziny, zostały o 
- narodowej muszą otrzymać bardzo daleko | brzucone nieprzyjacielskiemi bombami gazo 


wemi, że tam fosgenem, a gdzieindziej ipery 

można wymagać ofiar i entuzjazmu od ma* | tem wytruto kilkanaście tysięcy ludzi, -że za 

szyny czy niewolnika. Od niewolnika moż: | pomocą bomb elektronowych spalono setki o. 

-na oczekiwać jedynie buntu. Zagadnienie | siedli, których mieszkańcy zginęli w płomie- 
ofiarności robotnika dla dobra ogólnego | ew SETET FI 

rozwiązała, bodaj, Rosja Sowiecka”, a 


R, Szurig przyzmaje, że główną naszą | 


| 
i 
f 


wojnę. | 


A 


Są jednak tylko dwa, "możliwe sposoby į Nieraz przepisy - skarbewe a podatsu o- | 
"| brotowym każą wprost kłamać, co przecież | 

jest przestępstwem i grzechem. | | 
- Przyjrzyjmy się takiemu obrazkowi, pi- | 
sze „Dziennik Kujawski" Byłem kasjerem to- | 
| warowym na jednej ze stacyj kolejowych. Będąc | 
zapracowany już póżnym wieczorem, wpada | 
do kasy jedna ze znajomych stałych klientek | 


Pierwszy sposób, dawny i wypróbowany | 
drogą oszczęd- | 
Rząd stara się o podniesienie dobro* | 


utrzymująca się ze sklepu z galanterją i tań- | 
szych bławatów, cała zapłakana od progu już | 
woła; „lanie kasjerze, co mi gan narobil?“ | 
Wykazał m: 40 tysięcy obrotu w moim skle- | 
pie i od tedo skarbowość każe mi płacić po- | 
datek obrotowy. Ponieważ jakies 2 tygodnie | 
temu była u niej rewiżja ksiąg przez urząd | 
skarbowy, zrozumiałem zaraz o eo chodzi, 


Z trudnością wytłomaczyłem jej, że e-l 


Drugi sposób, praktykowany ongiś przez | 


uzyskuje 


Trzeciego sposobu: nikt dotychczas me | 
| | pisanych w księgach magazynowych przesy» | 
lek. Zapytałem przytem, czy nie pytała, ile | 
posiczono obrotu Tendowskiemu, który ma | 
duży blawatny sklep obok. ; 
| — „QÓwszem pytałam się — odpowiada | 
— on ma sklep 10 razy większy odemnie, ma ` 
towary pe 60 zł, metr, a obliczono mu obro- 
tu tylko 39 tysięcy, bo się nie zadaje z kole- 
ją, tylko sprowadza towar z Łodzi samocho= 
dami i furmankami, Niech się, cała wasza 


| Jak wynika z przytoczonego ustępu „Prze 


Hasło dobrobytu — pisze „Przełom” — 


GAMA ML EAS R E ETE AN JOZIN ROTO ACE 
ie YCD ASK DARAANAN w, 


NAC 


nie ofiirności robotnika dla dobra ogólnego | miego i pod względem zaopatrzenia w surow 


którzy wojnę wywoł 


szego 
kraju? 


brót wykazał urząd skarbowy na uasądzie zaj 


EWY TCC Z e Z PZN YA 
yS AB at ZYGA SRR OI REAREA OAEIAE O EEANN TE 


ce niemal samowystarcgalnego organizmu ge- 
spodarcześo; 3) praca przymusowa i trakte- 
wanie ludności jako czynnika, którego można 
pozbawić nawet artykulów pierwszej potrze= 
by, l | 

O realizowaniu pierwszego warunku 
„Przelom”, zdaje się nie myśli, drugi jest w 
Polsce wogóle nie do realizowania, pozostaje 
więc tylko trzeci, to znaczy program paupe- 
ryzacji wyrzeczeń się, niskich płac i.. stania 
w ogonkach, W W. ć DZE 


niach o temerat _3 tysięcy stopni Celsiusza 
że mad całym krajem unoszą się automatycz 
ne „balony śmierci” niemieckiego. czy bolsze 


wickiego pomysłu, źe tam głęboko za fron- 

tem gdzie są rodzice, dzieci, brącia i siostry 

Rosie jedno wielkie cmtfitarzysko. Co wte 
? 

s Żołnierz poszedł ma front, aby bronić 
swej rodziny i swego mienia przed najeźdźcą 
Jeśli zaś będzie widział, że pod jego niecbece 
ność rodzina ta ginie straszną śmiercią, ginie 
bezradna i bezbrenna, to uzna swój pobyt na 
froncie za bezcelowy: może nawet |szkodliwy 
i zaęznie się masowa dezercja, | > 

Masowa dezercja po obu stronach. 

Ten obraz przyszłej wojay nie jest wy* 
pływem naszej fantazji lub przewidywań. Tak 
go maluje pułkownik niemiecki Freiherr von 


Rosten w swej breezuree. „Wie die Mensch- 


heit untergehen wird” (Jak zginie lndzkość). 
A kończy tak: © s | s | 
„Gdy bejowcy wrócą z frontu, gdy 20- 
baczą zgliszcza i groby tam. gdzie niedawne 
panowały źycie i radość, gdy się dowiedzą 
w jakich męczarniach ginęli ich  majdrożsi, 
podczas gdy ich wysłano aa front — wtedy 


pozostałych ogarnie zwierzęcy obłed i rozpe 


cznie się dzień straszliwego sądu nad tymi 
ali i do jej prowadzenia 
pomogli” - | a + 


nie postanie".. Takie było pożegnanie, 

.. „A weżmy teraz handel produktami rolne 
mi. Rolnik jak producent mie płaci obrotowe» 
go od sprzedanego towaru. Czy wobec tege 
kupujący się poda jako nadawca, niema głue 
pichi Majątek jest nadawcą jakaś instytucja 
Czy inny adresat jest odbiorcą, a wysyłające” 
go faktycznie nazwisko nigdzie nie figura- 


E Je. f 


Czy takie postanowienia skarbowe nie 
kłamać, czy takie postanowienia nie zde 
izują całego społeczeństwa, pomimo nae 
patrjotyzmu, poświęcenia i miłości de 


każą 
moral 


Walka z niemieckiemi łodziami podwodnemi | 
które pojawiły się w roku 1916 na morzach | 
. eałego świata i zatapiały jeden po drugim o| 
| kręty, nietylko: nieprzyjacielskie ale i neutral- | 

ne, była początkowo bardzo ciężka 1 trudna, | 
„Autor sensacyjnego pamiętnika wydane | 
. - go niedawno zagranicą, członek wywiadu an | 


| gielskiego "British Secret Serviee” działający: 


sro miejsca w swych wspomnieniach. 


|, Cóż doradzał „jim“? Przysposobić do) 
boju zwyczajne statki rybackie, Miałyby one | 


' zewnętrznie niczem nie zdradzać tej 
właściwości. Należałoby je uzbroić w armaty, 


obsadzić nieliczną, ale doświadczoną załogą | 


- dobraną z-pośród starych praktyków wojen 
nych. Ludzie ci nie nosiliby - ' 
fermów, lecz zwykłe ubrania rybackie. 


"Tymczasem statek ten mógł wysunąć | < e | 
| cielską łódź jak najbliżej, W międzyczasie na 


owe żądło ubiegająe groźnego korsarza. 


/ „Jim” pisze, że otrzymał ża ten projekt | 
| dzieliśmy 


podziękowanie, ale nie prędko: doczekał się 
zealizaeji swego pomysłu, nie. mówiąc juz o 


tem, że sam nigdy nie był dopuszczony do ļ 
pełniónia tego rodzaju służby, Fozwała sobie | 
temat | 
przez | 


z tego powodu na gorzkie uwagi na- 
„pożerańia” pomysłów  „maluczkich” . 
dygnitarzy... | 


Dziwnym zbiegiem okoliczności — po | 
dość |. 
że istotnie. z czasem: poczęto zbroić statki, do { 

nęły w górę, Reszta — to był już jeden mo 


wys ten nasunął się nietylko „Jimowi*, 


wojennych: celów nie przeznaczone, tak, +, aby 
mogły się same skutecznie bronić przed pod- 
"wodnym wrogiem; - KP) | 


~o "Admirał amerykański Sirus, pisze w tej- 


mierze co następuje: > 
| gw „Kto wynalazł ten znakomity sposób — 
"sie wiadomo, był to jednak człowiek, rozu 
„ mmiejąćy doskonale umysłowość 

flety podwodnej...” 4 


||| Stały mieszkaniec Warszawy p. K, ża-| - 
inieszkały przy ul. Złotej był posiadaczem jed | 


siago losu loterji .Lipskiej, 


- * Wiedzieli o tem tylko najbliżsi przyja- | 
, Mo- | 
że obawiał się, ażeby nie krytykowano go, | 


«iele p. K., gdyź.nię lubił mówić o tem. 


że posiada los niemiećkiej lotetj.: = — ` 


(0 Przed dwoma tygodniami p, K. dostał zj 

-Lipska od swego kolektora list z xawiadomie | 
niem, że na los jego padła wygrana w wyso- | 
| kości stawki, wobec czego kolektor przesyła | 
mu nowy los i nie wątpi, „że będzie on szczę | 


śiwSzy u gy 0000 20 =: 
*. List kolektora zgniewał p. K, 


|. | — Co mi ten kolektor będzie rozporzą- 
- dzał moją gotówką! Wygrałem — prześlij, co 
smi się naleźy i już, A ja sam wiem, aa co 

mani użyć pieniądze: na kupno nowego :losy, 
€zy. na ce innego. = BR AA 
"4.1, Usiadł i kropnął. do , kolektora list w 
tym właśnie sensie. Do. listu dołączył nowy 
-log i odesłał poleconym... 


0% 
» 


„pómiędzy Marokko a granicami francuskiej 
/ Mauretanji w Afryce leży tajemnicze miasto 
riaurów Smara, w którem dotychczas był je- 
den tylko auropejczyk, a mianowicie. Francuz 
46-letni Michel Vieuxchange, |. 


| Śmarę otacza cały wieniec legend. Ple- 


miona afrykańskie roznoszą o niej fantastycz 


ne wiadomości po całej Afryce. Te starażyt- | 


„ne miasto maurów ma zawierać w sobie arcy 
"dzieła sztuki miaurytańskiej, wiele bogactw i 


| “mase złota i klejnotów. * Położenie w okoliey 


` górskiej na niedostępnych skałach, jest bar- 
dzo obronne, a pozostający do dziś- dria w 
(dzikim stanie półcywilizacji mieszkańcy tam- 


"tejszych okolic, bronią dostępu do miasta z 


> bronią w ręku. 


-kierały gie za zwiedzenie Smary, zginelo w 


donimem „Jim” poświęca tej sprawie | 


. swojej | 


. oczywiście uni. 


“ment,” 


dowódców. 
9 | pomad 200 łodzi podwodnych. | 


{udnie p. K. otrzymuje 


wiście taksówką na główną pocztę. 
| wskażecie 50,000 zł. — oświadezył — jeżeli 


| zwrócicie mi mój list wysłany za tem pokwi- i 
| towaniem. ` so. AOS JE 


© W sercu Afryki 


“+ W samym sercu Rio del Oro na drodze. 


Tyge, Ud 


Skuteczny tea sposób - wprowadzono o 


tyle zapóźno, że w międzyczasie około 80 as | 
„gielskich statków rybackich padło już ofiarą | 


Zamaskownne statki obronne - miały ar 
maty, umieszczone na specjalnych „platior 


podwodnych korsarzy. 


| mach zasłonięte płótnem, a ćzęsto i łodziami 
zapasowemi, Te łodzie rozsuwały się automa 


tycznie, a zamiast nich ukazywał się nagle 
wylot armaty... | = 
~ W roku 
oznaczonych nazwą Q-boats, 
zpowrotem pó Atlaatyku = 00 oo 
= Kapitan Frank Shaw opisuje w zajmują 


pływało tam i 


cy sposób walkę, stoczoną: przez kierowany | 
przez niego taki okręt „Penshurst“ z niemier 
ka łodzią podwodną, = = A 


|, /„Pertraktowaliśmy tak długo, jak te sie 
dało, a celem naszym było zwabić  nieprzyja 


sza obsługa armatnia nastawiała działo. Wie- 
doskonale, że pertraktacje do nicz- 


go innego nie doprowadzą,  .  /././/ó 

© W odpowiednim momencie na wysóko» 
ści przedniego pokładu okręt otworzył się 
pięknie i pojawiła się paszcza armaty. Dwu- 
nastofuntowiec zropił swoje. Uderzył pocis- 
kiem w samą podstawę wierzy „Fritża”, któ- 
ry nie miał juź nawet tych sekund,  jakieby 
mu mogły zapewnić ratunek, Byliśmy pierwsi 
o tych parę sekund. Strumienie wody  ehlus- 


(; Polowanie na łodzie podwodne przy za- 
stoscwaniu tych metod sialo się z czasem po 
nętnym sportem. Żałoga, która zatopiła U. B, 
otrzymywała za to po 1000 funtów do podzia 


łu, proporcjonalnie według rangi | | 
- W. ten sposób udało się zatopić ogółem 


Bylo to wieczorem. A nazajutrz w po” 
z Lipska od kolektora 


depeszę: sę 
| — Gratuliere Hauptgewinni 
głównej wygranej). SEE 5 
' "HK. złapał się zi głowę, : Rzecz jasna: 


 (Winszuję 


| na los który on z wymyślaniem odesłał kolek 


terowi padła głowna wyśrana — 300,000 ma 
rek (przeszło 1 milj. złotych). © 
Nie długo mysląc, p. K. popędził oczy- 


— Daję na każdy cel, jaki mi panowie 


« "Niestety, byłó już zapóźma.- - 


_ Kolektor w Lipsku otrzymał a sd p. K, 
' wymyślanie i 500.000 marek. * - waza 


0 PaK 
smutnie: | >. 
A szczęście 


stracił apetyt i sen. 


było tak blizko! E 


Nuci wciąż 


drodze w tajemniczych okolicznościach, tak. 
że żadnemu europejcżykowi nie udało się 


przedostać poza tajemnicze mury miasta. W 


-roku bieżącym dopiero - sztuki- tej dokonał 
"wyżej wymieniony Francuz, Vieuxchange, za- 


palony badacz przyrody postanowił za wszel 
ką cenę dostać się do Smary, która w stare- 
żytnych czasach była centrem handlu w Af- 
al się on z najbardziej. południowej 
stacji Marokka, pew- 
nej rodziny arabskiej, przebrany za kobietę 


w drogę do Smary. 3510030. sę” 
Gdy podróżni przybyli do oazy na pus- 


tymi, która leży niedaleko miasta, napadli na 
-nich dzicy nomadowie i przepędzili w pow- 
rotną drogę. Vieuxchange, który ledwo z ży- 


siem wyszedł z tej przygody, nie dał za wy- 
grane, Udał się w podróż po raz. dragi z 


: dwoma azeikami, jego osobistymi. przyjaciół- 


Tiznit w towarzystwie pew- | 


|. Niezwykły eksperyment i 


19 {7 około 30 takich okrętów ` wzbudzić wiarę w najżatwardzialszych seept- 
-w swą siłę, ozvajmiła, że położy się we śnja 
| kaleptycznym do trumny, 
stanie opuszezona na dno morza. 
rzy, przyrodników i innych uczonych zapro- 


nale VieuXchange dostał się 
ry, zdjął plan jej ulic, budynków i ruin, Tych 


O M, 


W Nowym Yorku popisuje się niezwykłą 


| "sztaką 38-letna Klarysa Fergusson, której imię 


znane jest oddawna w tamtejszych kołach spi 
rytystycznyeh. Oprócz niezwykłych związa- 
nych z jej osobą zjawisk sbirytystyeznych, na: 
specjalną uwagę zasługuje jej zdolność wywo ` 
lywania na swym ciele stygmatów, przypomm= 


'nających stygmaty słynnej w Europie Teresy 
“Neuman z Kenersreuth, z tą jednak różnicą, 


że znaki te nie mają żadnego podłoża religij. 
nego i wywoływane są przez skupioną wolę 

medjum a giną po kilku godzinach. = 
Niedawno Klaryssa Fergussen; — cheąc 


która następnie zo=. 


Wielu leka- 


szono na ten niezwykły seans z prośbą o 
prtżeprowadzenie jaknajsurowszej kontroli, Ną 
ten cel jedna z fabryk przygotowała specjal- 
ną o stalowych podwójnych ścianach trumnę, 


skonstruowaną na wzór stalowych bomb o 
dostatecznie mocną, by wstrzymać wielki na= 


pór wody, Trumna tá zostałą specjalnie zre- 


 widowana, czy nie schowano w niej butelki 


ż tlenem, Po dokonaniu oględzin lekarskich i 


| wszystkich ezynności kontrolnych, p. Fergus- 


Sen pogrążyła się sama rrzy pomocy kuli 
szklanej w sen kateleptyczny, póczem jej asy ` 
stentki ówinęły ją w prześcieradło i ułożyły 
w trumnie, Następnie trumne - hermetycznie 
zamknięto i zamknięto i za pomocą elektrycz 
nego urządzenia opuszczono na dno rzeki 
Hutson. Przez 35 minut p, Fergusson przele*- 
żoła na 24-metrowej głębi, poczem trumne 
wyciągnięto na powierzchnię, | b 4 
-Po otworzeniu pokrywy znaleziono p. 
Fergussen w niezmienionej pozycji. Puls i 
działanie serca prawie ustały. Lecz po kilku 
zabiegach jej asystentek p, Fergussen mogła 
zapewnić obecnych, że czuła się znakomicie. 
pod wodą. | e > SUM 
| Wobse rzeczowej i bardzo ostrej kontra. 
li wszelkie oszustwo jest w tym wypadku wy. 
kluczone. Okazuje się więc, -że zatrzyīnņanie 
na pewien czas najważniejszej funcji życio- 
wej oddechu jest u niektórych osobników zu 
pełnie możjiwe, wobec tego wieści dochodzą 
ce z lndji o zagrzebujących się żywcem w: 
ziemi fakirach, nie są nieprawdopcobne. 


AARRE JE YE TEREE FERA EAT e a E E E HERE M 
a L a ON AETI PARARI EENS 


mi. Przebrał się tym razem za kupca, któzy 
z karawaną wielbłądów jedzie z towarami, by 
je sprzedawać wśród plemion afrykańskich 
zamieszkałych w najbardziej oddałonych za- 
kątkach pustym © 000000002 000 
R Tym razem ekspedycja udała się dosko= 
o wnetrza Sma 


ostatnich jest w Smarze najwięcej, Dowodzą 
one, ze faktycznie miasto to było ongiś wspą 


| piałą stolicą jakiegoś wielkiego państwa, Ru-. 


„śląda. 


iny nie są zamieszkane i nikt tam nie- za- 


Młody Franćuz, zwiedziwszy jeduą z 


| nich, przekonał się, że zawiera ona bezcenne 


; jąc z pamięci wszystkie 
„pobytu w Śmarze, ; 


> skarby architektury maurytańskiej. Czy w pod 


ziemiach tych budynków i napółrozwalonych 
salach. są jakieś skarby, Vieuxchange nie 


mógł skonstatować. Mając ze sobą aparat fo 


tograficzny, młody Francuz robił wiele intere 
sujących zdjęć tajemniczego miasta, tak, że 


wrócił z podróży z bogatym zbiorem, który 
posłuży uczonym do określenia w przybliże- 
niu czem była ongiś Smara, = 0 
(| Nieszczęście sprawiło, że  Vieuxchange 


w drodze powrotnej zapadł na złośliwą gos 


sączkę a dotarłszy „do Tiznit, punktu skąd 
„wyruszył w podróż zmarł na rękach brata, 
Na szczęście pozostawił bardzo 


TA Sze J0; wil bardzo szczegółowe 
notatki o pobycie swoim w tajemniczem mieś 


sie Afryki. 


Jak gorliwym uczonym 'był młody Fran 


AEK: tege dowodzi jego praca pisania notatek 
ną grzbiecie wielbłąda, w podróży powrotnej 
Jakby przeczuwając swój zgon, młody - Fran- 
Cuz wprost nie wypuszczał pióra z rąk, notu- 


szczegóły ie swego 


©. KALENDARZYK 
- Piatek, 3 lipca — Leona 


OSOBISTE. 


Z dniem wezorajszym starosta grodzki 
łódzki p. Jan Dychdalewicz rozpoczął urlop 
wypoczynkowy. Zastępować go będźie p. Je- 
czy Rosicki, zastępca starosty grodzkiego łódz 
kiego, 


an EREK LER 


Pan Stefan Mantinband ukońezył wydział 
prawa i nauk społecznych Uniwerstytetu Ste- 
fana Batorego w Wilnie z tytułem magistra 
prawa. | s 

ża més | 

talka. „Pracy“ z preg 

Na skutek interwepc'i delegatów fabrycz 
nych związków zawodowych „Praca“ snisano 
dwukrotnie protokuły firmie Bukieta, za za» 
trudnianierobotników w godzinach nadliczbo- 
wych; bez żatrudnienia oddzielnej zmiany ro- 
botników. . ; | l 


no SM 


- Krwawa rozprawa 


W mieszkaniu przy ul. Suwalskiej 9, ro= 


zegrała się tragedja która zakończyła się po- 
yanieniem 2 osóba f 
= Mianowicie zamieszkała tamże 32-letnia 
Józefa Hohn, żyła w bliższych stosunkach z 
Ratajczykiem Stanisławem (Słowiańska 9). Os 
tatnio Hohn znalazła sobie innego przyjaciela 
w osobie Hermana Mackiewicza i przyjmowa 
ła go w mieszkaniu w czasie nieobecności Ra 
tajczyka. ppe a A | 
| Ten powiadomiony przez znajomych w 
dniu wezorajszym przybył znienacka do Hoh- 
nowej i zastawszy u niej Mackiewicza, rzucił 
się na niewierną kochankę z nożem w ręku 
zadając jej kilka głębokich pchnięć w łopatkę 


i plecy, Gdy Mackiewicz stanął w obronie nie. 
'wiasty Ratajczyk pchnął go również . nożem, 


/ kalecząc w rękę którą zasłonił się przed cię- 
'sem, | | BOA 
+. Ciężko ranną w kręgosłup Hohn przewie 
ziono do szpitala, Mackiewicza który odniósł 
rany ręki opatrzono ma miejscu, Ratajęzyka 
„zaś aresztowana i osadzono w więzieniu do 
dyspezycji władz sądowych. | 
~ głodu i z nędzy © 
|. Na ulicy Kilińskiego przed poseeją 223 
padla z osłabienia i głodu 43-letnia Anaa Gra 
= barz, bezrobotna zamieszkała przy ulicy No- 
-wo Żarzewskiej 82. Chorą po udzieleniu pier 
| wszej pomocy przewieziono w stanie osłabio 
' "gym do szpitala zbiorni „miejskiej | SOZAK 


/ dzące z żyta. Zainteresowany rozpoczął po= 
( szukiwania i znalazł niemowlę płci. żeńskiej 
- owinięte w chustkę. O. 


żył zameldowanie w komisarjacie policji, 


gdzie równocześnie przyniósł znalezione dzie - Ą 
qo 


'mapisem żydowskim „Pozostawiam z braku . 


"eko. Do ehustki przyczepiona była kartka z 


- środków do życia” Dziecko przesłano do 
| żłóbka zaś za matką - wdrożono poszukiwania 


W bramie domu przy ulicy Miedzianej 5 


usiłowała pozbawić się życia przez zatrucie 


- jedyną 37 letnia Antonina Radek bezrobotna 
‘zamieszkała przy ulicy Suchej 9, Desperatce 
(r pierwszej pomocy udzielił lekarz pogotowia 
(ratunkowego. który ją następnie przewiózł w. 
- -stanie osłabienym do szpitala. Powodem za“ 


-machu był brak pracy i środków do życia (a 


sę 


| ' TRA | żę ; , 8 „PEC, 8 ' 
ooo o W polu na ulicy Brukowej jeden z prze |. 
' chodniów ' usłyszał kwilenie dziecka docho- 


odkryciu swem zło* 


wiKOZWOJ” Piątek, 3 pca 131 toku, 


Stan sądowników polskich jest wręcz ka 
tąstrofalny i grozi najeięższemi konsekwencja 


mi w tej najważniejszej dziedzinie państwo 


wości. 

Pewien podprokurater ma 380 zł, mies 
sięcznie, płaci za mieszkanie 150 złotych, zos 
taje mu 230 zł. na utrzymanie siebie, żony, 
dwojga dzieci i służącej. Z czego tu 
utrzymywać się jak niemcy mówią „Standgee 
mäst” odpowiednio do piastowanego urzędu? 
Nosić czyste kołaierzyki i całe spodnie ? 

Na domiar szczęścia kazano w obecnym 
czasie kupić sędziom z własmych funduszów 


W dmiu onegdajszym w chederze meła- 
međa Towji przy ul, Wolborskiej rejegrało 
się charakterystyczne widowisko ilust=rująr 
ce stosunki w łódzkich chederaćh. 


Melamed Towja przeprowadzał ogólny . 


przegląd swolch uczni, sprawdzając, czy każ 
dy nosi przepisowy ubiór „cycełe' ma sobie. 

- Okazało się, iż 9-1. Szaja Irlender zam, 
Wolborska 38 nie nosił „cycełe! na sobie, Za- 
bytany przez mełameda dlączego nie nosi, 
chiopak usprawiediiwił się, iż z powodu upa 
łów zdjął i schował je do kieszeni . | 

Melamed oburzony postępkiem swego 
ucznia zaczął go miemiłosiernie bić Ale to wi 
docznie było mało. Zawezwał do siebie belf- 
ra, nakazując mu zająć się ukaraniem chłop 
ca, Belfer zawezwał do siebie wszystkich ucz 


ni klasy nakazując im rozebranie Irlendera 
do naga, oraz trzymanie go ża ręce i nos 
gi Wówczas „„belier* przyniesionym kańczu. 
kiem zaopatrzonym w dobre rzemienie za- 
kończone kolcami miedzianemi zaczął zada: 
wać słabowitemu chiopcowi potężne razy, bo 


zostawiając mu krwawe blizny na całym cie 


le. Chłopak wydawał z siebie nieludzkie jęki — 
i przy dziesiątem uderzeniu stracił przytom 


Po Scuceniu go przez beliera kubłęm wo. 


eyś nieuchwytni fałszerze w dość  umiejętny 


sposób przerabiają l .delarówki na 10 dola- 
Rozpoczęte poszukiwania doprowadziły. 


ujęcia szajki fałszerzy. 


W. dniu 


skiej 5 weszło 2 eleganckich panów w towa- 


'raystwie damy, Przybyli wyrazili chęć naby 
cia kołnierza futrzanego lisiego. Kupiec od- 


czuwający brak popytu na towary, dotkliwiej 
niż inni jego koledzy z branż niesezonowych 


złotych wyjtkowo tasio, z rącji płacenia 
gotówką — | 5 Ba da IŁ 


- Po załatwieniu tranzakeji jeden z przy. 


byłych mężczyza dał Opatowskiemu banknot 
10. i 


Nieście pomoc 
 apisameiszym 


dolarowy presząc o wydanie reszty, 


że cyfry ma nim są jakoś dziwnie eieniowane 


żyć? I 


Ostatnio kilkakrotnie zwracali się posz- 
'kođowani do władz śledczych podając że ja 


_okasał się 


5 wczorajszym do składu "futer" 
"Opatowskiegó lzaaka przy. ulicy. Nowomiej- 


rozłożył szereg pięknych skórek z pośród któ - 
rych przybyli wybrali futerko lieie i po dłuż». 
'szym targu kupili je za umówioną sumę 65 


Opatowski oglądając banknet zauważył, 


Maias pewne wątpliwości co do auteatyczao | 


| togi, 


Czy jest to w odpowiednim momencie? 
Jedynem wyjściem z tej trudoej sytuacji 
„I uniknienia zbędnego wydatku 180 zł. na te- 
ge jest przyczępienie do mogi ed doła dwóch . 
mankietów irajtujących zakończenie spodni, a 
wtedy można ehodzić w bieliźnie i zaoezczęw 
dzi się na ubrania.. ED mó W, 
Chodziłoby by tylko o okólnik Mia, Spra 
wiedliwości, aby p sędziowie mogli wszędzie s 
się ukazywać w togach, ah 
Jak reformy to reformy. 


(as) 


dy Mełamed Towja wziął do ręki kańiczuk. + 


nakazując uczniom przytrzymanie chłopóa, ` 


powtórnie ną ławce, rozpoczęły się dalsze ję 
ki katowamego chłopca, H i : 
| Fo powtórnym przywrócenia ga do przy | 
tomności zostal odesłany do domu. ‘Rodzice | 
stwierdzili, iż chłopiec jest wystraszony i mą 
silne wypieki na twarzy oraz krwawe blizny 
ną talem ciele Wezwang nątychmiagt ieltzę 


1a, który stwierdził u chłopca silną gorączkę 


Na pytanie rodziców chłopiee nie chelał po 
wiedzieć skąd pochodzą blizny na jego czole 
nafomiast felczer orzekł, że blizny pochodzą 
où bicia. y GE: 


tam, domagając się 
na tak pobili, | 


wyjaśnienia dlączego sy: 
` Belferd i mełamoń tomaczyli się iż nie 


wiedzieli, o tem, iż to będzie miało takje skat _ 


kl. W wyniku głośnej ularczki słownej nads 


biegli żydzi, którzy dowiędziawszy słę o przy = 
czynie sporu, usiłowali popełnić samorząd = —— 
sąd nad mełamedem ale tym udało się zbiec = 
"Pp. Irlender żawęzwawszy  lekarzą któs ` 


zy mu © stwier dził. świadectwem, nieludzkiego À ; i ; : a 
/katowania swego'syna, zgłosił skargę do pro —— 


kuratora. (S) 


ści banknotu, wysłał swego gońca do kanto- 


ru wymiany z poleceniem sprawdzenia, egy 
banknot jest prawdziwy i w wypadku gdyby 
łałszywy, wezwania policji = < 


o Gdy goniec bawił przez czas' dłuższy 
przybysze nudźili się i poczęli się niepokøić, 
a w rezultacie jeden z nich. zamierzał opus: 
cić skad wyjaśniając, że niema dłużej, ezasu 


czekać, lecz w tej chwili w. drzwiach zjawiła | 


się policja, która wszystkich zatrzymała. © 


Żatrzymanymi okazali się Kae Salomon 


x Zychlina, Lomzer Saba z Gostynina i brat 
jej Łomzer Perec zamieszkały w Łodzi pizy 


ulicy Pszejazd 50 |. 


+ «Aresztowani początkowo nie przyznawali | 
się do sfałszowania banknotu, następnie jed 


nak ustałoao, że dolar przerobił Perec bom = — 
zer, który w misterny sposób z jednego dola —— 
ra zamięniał banknot na 10 dolarowy, W ten 
sposób przerabiane banknoty puszczał wo = 


bieg przy pomocy siostry i kaca, „ - 


- Wszystkich trzech fałszerzy osadzono w 


więzieniu do dyspozycji władz sądowych (a) 


Wówczas Irlender ojciec, domyślając 6, 
się, iż syna swego pobili w chederzę udał sią 


NETAS O 


APETYT aa inon prima ~ 


- hebrak - złodziej = 
Do mieszkania Franciszkowskiego Jana, 
przy ul. Lokatorskiej 20, w czasie nieobecno- 
ści domowników zakradli się złodzieje, którzy 
skradli różną garderobę wartości 1000 SA | 
- Do mieszkania Szczygielskiej Stanisławy 
przy ul. Rzgowskiej 33, przybył jakiś: żebrak, 
W chwili gdy Szczygielska pozostawiła go w | 
przedpokoju, a samą weszła de kuchni, by. 


„Rozwój Piątek, 3 lipca 1931 roku. || 


wizji,. kilkaset „ulotek indentycznej. treści z 
rozdanemi żołnierzom. żę E 

-Obu zatrzymāánych- osadzono w więzieniu 
i- postawiono w stan oskarienią o przynależe 


C t Dnia 26'lutego r, b. przed koszarami 31 

Tupe Aez. Kan., przy ulicy 11 listopada, uwijało 
się 2. jakichś młodzieńców, którzy. wychodzą- : 
‘eym Żołnierzom rozdawali jakieś kartki, 
>> W pewnej chwili, gdy z bramy kosżar ¿ność do 


„wychodziła większa grupa żołnierzy osobnicy 


ip əwi-zgaszucili :na nich plik ' ulotek, podehwytae. 


„nych przez ciekawość przez żołnierzy. - 
|, -Jeden.z szeregowych po przeczytaniu 
~ treści, przekonał się, że zawiera ona hasła an 
=łypaństwowe i nawołuje żołnierzy do zbroj- 
'nych wystąpień przeciw istniejącemu GW AGA 
wi Państwa Polskiego, wobec czego .udał się 
do najbliższego posterunku i wskazał kolpor- 
„terów ulotek, których też ujęto i przeprowa- 
„dzono do komisarjatu. | 


| Longa i'21*letni Abram Katz, obaj znani już. 
` 3 notowani przez policję z wystąpień komuni 
„ 3gcznych. Zmaleziono przy nieh w czasie re- 


"Dnia 17 kwietnia rb, w mieszkówiu Hen- 


“ryka. Zagórskiego (Piękna 18) zabawiał się wy. 
-żej.wymieniony gospodarz w . towarzystwie 


kolegi swego i prżyjacielaz lat dawnych Alek 
sandra Kajdaniaka (Kielma 24). Przy wódce 
"rozmowa toczyła się raźno na różne tematy aż 
wreszcie 'podnieceni już alkoholem mężczyźni 
ze$zli na politykę i posprzeczali się a następ- 
mie rzucili się na siebie z kijami w ręku i za 
wrzała walka, którą przerwała policja przy u- 


spółcz 


'ważałęprzy drzwiach zamkniętych sprawę 22 
letniego Jóźwiaka Jana mieszkańca wsi Gru- 
„szczyce, powiatu łódzkiego któremu akt oskar 


żenia zarzuca, że w nocy z dnia 7 na 9 lute- 


go rb. w lesie pod wsią Gruszcyce, zatrzymał 
przechodzącą Marjannę lIgnaciak i czynił jei 
„niedwuznaczne propozycje, a gdy ta odpowie 
działa odmownie wyciągnął nóż i zagroził 
dziewczynie śmierci w wypadku, $dy nie uleg 


©. ;, Zasada głośnego w swoim czasie amery 

kańskiego przedsiębiorcy cyrkowego, Barnuma 

że ludzie lubią być oszukiwani, (to be hum- 
buged) znajduje weiąż potwierdzenie. 

owodem tego nowym jeśt pewien „fa- 

kir“ zresztą Niemiec, który na jednej z bocz 

„mych uliczek Berlina otworzył sklepik gdzie 
„'sprzedaje „szczęście za dwie marki“, 


Korespondentka dziennika „Neues Wie- 


„mer Journal” zaciekawiona sławą jaką ten fa 
„kir zdobył sobie w kełach towarzyskich stoli 
«cy Niemiec; udała się pod wskazanym adre- 
,.' Jakież było jej zdziwienie, gdy na ulicz- 
te gdzie mieśei się owa świątynia szczęścia 
ujrzała całe szeregi samochodów, w sklepiku 
-28$ przedzielenym na dwie części z których 
jedna, stanowi „poczekalnię“ a druga „biuro“ 


zwarty tłum: klijentów czekających cierpliwie 


swej kolej. 


Ro godzinnem oczekiwaniu w tym ogon- 


ku, pani H, dostała sfę do „biura” przed obli 
czę rósłego, opaloneśo jegomościa o wzroku 
- wielce przenikliwym i opowiada mu w czem 
"chciałaby mieć szczęście. | p | 
©, Fakir bada ją przez chwilę wzrokiem, 
'poczem pyta: „A czy pani mocno wierzy, że 
mój amulet przyniesie jej szezęście?* . 
- ,_Kljentka odpowiada naturalnie twierdzą 
'ce. Fakir uśmiecha się i nie bez 
przez pytanie powyższe bowiem unika zarzu 


< tg oszustwa, gdyby pociągnięto go do odpo- 
więdzialności sarlowei,. poezem otwiera szufla 


+ 


* pner. 


trzymanymi. okazali -się 21-letni Izrael 


$ 3 
SPY 
ETA TĘ 


z W ezoraj Sąd Okręgowy w Łodzi, roz- 


powodu, 


Kom. P. zawiązanej celem obalenia 


"ustroju Państwowego. rę ł 
s <o W dmiu wczorajszym sprawę powyższą 
„rozpatrywał Sąd Okręgowy w Łodzi pod prze 


wodhictwem wieeprezesa lllinicza, Oskar- 
zał prok, Deczyński, bronił adw. Rafał Kem- 


a rozprawie obaj . oskarżeni przyznali. 
się do rozdawania ulotek, wyjaśniając, że roz 


dawali je.za wynagrodzeniem otrzymanym od. 


nieznanego im bliżej jegomościa, 


Sąd po naradzie wydał wyrok mocą któ- 


rego Zl-letni Izrael Lenga skazany został na 
3 lata a 21-letni Abram Katz na 
nia zast: dom poprawy, (a) 


życiu broni. © -. 


. Oba awanturników mocno. okaleczonych i 
przeprowadzono. do. komisarjatu, gdzie udzielił 


im pomocy wezwany lekarz pogotowia ratun- 
kowego: o Do T m ow E 
W dniu wczorajszym stanęli oni przed 


Sądem Grodzkim.'w «odzi, który po naradzie 


wydał wyrok mocą którego Aleksander Kaida 


nidk i Henryk Zagórskj skazani zostali każdy. 


na 3 mies, więzienia, 


ZE 
RE 
SIRS 


mie mu, lgnaciak .wyrwawszy się z rąk napaet 


nika i z krzykiem poczęła ucickać w kierun- 
ku wsi, „wobec czego ten zrezygnował z pości 
gu i zbiegł, Ujęto go na skutek zameldowania 
karnej, r : 

Sąd Okręgowy w Łodzi pe rozpatrzeniu 


poszkodowanej. i pociągnięto do odpowiedzial 


ności 


sprawy skazał 22-letniego Jana Jóźwiaka na 6 
miesięcy więzienia za usiłowanie dokonania 


gwałtu przeż groźby karalne. 


dę wielkiego biurka przy którem siedzi, wy 
muje kulkę całą okrytą znakami chińskiemi 
i podaje. ją interesantce, polecając jej aby no 
siła ten amulet dniem i nocą nawet podczas 


snu przy sobie, w zamian zaś 
marki honorarjum, Po "6 

| — lnteres skończony, ale eiekawa pani H. 
chce coś wiedzieć o życiu sprzedawcy szczęś 
cia, fakir więc opowiada jej, że jest wpraw= 
"dzie Niemcem ale urodził się w 
gdzie zaprzyjaźnił się ze wszystkimi wybitny 
mi iakiromi hinduskimi (to dzisiaj takie mo- 


dne!) od których nauczył się sztuki udzielania 
ludziom szczęścia, Ponadto fakirzy ci mieli u` 


odpornić organizm jego przeciwko jadowi wę 
żów najjadowitszych i zabezpieczyli go prze- 
ciwko napadom dzikich zwierząt tak, że mo- 
że bezkarnie przebywać w puszczy. Co sie 
zaś tyczy. owych kulek szczęścią, to > 
sporządzone z eudotwórczego drzewa, przesią 


_kniętego starohinduskiemi tynkturami tajemne 


mi i stanowczo przynoszą Szczęście, 
A ludzie wszystkiemu temu wierzą, i o 


"gónki tworzą, aby nabyć „SEczęście za dwie 


marki" fakir zaś „pracując” codziennie od 9 
zrana do godziny 6 po południu bez przerwy 


„zbiera od sześciuset do. ośmiuset marek dzien 


nie! Ładna sumka ne te ciężkie czasy! Owe 
zaś kulki szczęścia są zdaje się poprostu kul- 
kami gumowemi, edlewanemi hurtowo przez 
jedną z fabryk niemieckich. | ` 

Ale jak zaznaczyliśmy, 


l 1 d 2 SE 9 
SBE zad udzie labią Bye 


TEFFERSON FARJEON. 


2 lata więzie 


dzie... 


otrzymuje 2 - 


Kalkucie . 


„8ą One - 


- wyszukać dlań jakiś datek, żebrak schwyciła 
„wiszące W przedpokeju zimowe. palto męskie 


wartości 400 zł, í zbiegł, Poszkodowana 
zwróciła się do policji, która wdrożyła poszu* 


-kiwama. » E E DKA 


` = Hallol... 
— Hallol... Pa 
= Czy to Musselini?., | 
-— Tak, | : P PE. 
— Co słychać z przyszłością świata»... —. 
— Dziękuję, czuję się bardzo dobrze .. | 
— Tak, ale co się stanie ze światem, gds 


; pan umrze.. | 


— Na szczęście mnie juź wtedy nie bę: 


a m A jeżeli ja jeszcze pozostanę, cóż wte- 
dy. zobaezą?... ZORRO 2: 
— Pana też nie będzie. Nikogo nie bę: 


dzie. Po mojej „śmierci nie będzie ` świata. 
“Cały glob rozpadnie się na atomy. . 


„— Prawdopodobnie... , 
— Albowiem jakże się może coś utrzy* 


jnać w karbach, jeśli nie jest trzymane w 


karbach?.. Jak może coś istnieć, jeśli niema 


` władzy?... A kto może rządzić, jeśli nie je- 


dnostka?.. Ja właśnie jestem jednostką rzą- 
dzącą. Gdy ja umrę, umrze cały świat. Niech 
pan mi nie przerywa. 


pac Hallol.., 

| — Hlallol.. - | 

o — Czy to Edgar Wallace? = 
lake ana 


— Co pan robi? -. 
— Piszę właśnie kilka sztuk teatralnych. 
— A co pan potem będzie robił?... 
-= — Właśnie juź skończyłem i zaczynam 
dwie nowe. | Paź | > 2 


— Hallot... | 
= Hallo!.,. A e, 
| — Czy to bankier Morgan? .. 
— Tak. p E ad 
| — Czy wybiera się pan w wielką podróż 
swym nowym jachtem?,.. $ 
` — Nie mam na to czāsu.. ; 
— Co pan właściwie robi w wolnych 


— 


chwilach?... | 
— To, co wszyscy, Idę do kina, 
-— Hallol... 
— Hallo...  -  - 
— Czy to Bernard Shaw?.., 
— Tak. ! Š 


W jaki sposób można zostać wielkim 


"dramaturgiem?... 


—— Musi się pan postarać o obrotową 


altanę... 


_— Poco... w. 
— Aby mógł ją zwrócić w stronę słońca. 
— A jeżeli tego nie potrafię uczynić... 
© — Wtedy słońce musi zwrócić się ku panu. 
-— A czy ono się zwróci?... | 
— Tak. jeśii pan będzie Bernardem Sha- 
wem. JE 


— Hallo. 
— Halle! 5 AE | 
— Czy to Napoleon Bonaparte)... 


e, tu mówi urząd telefoniczny. Nie 
stety, musimy panu przerwać połączenie z 
powodu nieuregulowanią. rachunku 
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-eaj „am | acui mim | | wanna 


A pokoju. | 
| — Chciałem pani tylko zameldować, że 
„thłodniea - 'została już naprawiona. 
| Lud wik — tak brzmiało imię szofęra — 
był nieco zmieszany. ŚSkonfudowanym wzro= 


ferska czapkę. 
a szego wrażenia i rzekła spokojnie; | 

X — Dobrze, Ludwiku, proszę zaczekać z 
i > anten na dole, za godzinę wyjadę. | 


Ch orzy uzy skuj Ą 


"BILLOSA leczą R ożawadniE cier= 
pienia wątroby i wereczka żółciowe 
go. usuwają kamienie żółciowe 
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ts DEGROSA leczą nadmierną. otyłość | 
powodują prawidłową przemianę J 
materji w organiźmie 


W DA e TĄ pot rum tre 


GASTROSA leczy chroniezną ob- | 
strukcję i wszelkie zaburzenia żoląd | 
kowe i kiszkowe, idealnie regulują 
trawienie i chronią od hemoroidów | 


witana: LONE, BK va KM 


LARYNGOSA leczą ból T stany 
zapalne (langiny) gardła, krtani, mi- | 
gdałów; zapalenia dziąseł i okostnej 
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Broszury wysylamy bezpłatnie, 


Sklad apteczny Mi 


R. | HUBBY. 


P ani ma: RR: 


takieh oe ah pani Pakiwała: się 
| Całą służbę wypędzała z domu. 
" Szolera wysłała z autem do garażu. Kucharce 
zd: pokojówce dawała urlop, a portjer z żoną. 
© mie ważył się wysuwać nosa poza próg: swego 


mieszkania. 


Pani leżała na kanapie w swym Bada 


arze, Okna były zawieszone firankami. Pokój 
tonai w miłym półmroku. Pani 
przed chwilą i i nosi na sobie tylko pyjamę. 


Był to twór najnowszej mody paryskiej, Cie- 
miutka pajęczynka utkana z jedwabnych nitek, 


upstrzona złotemi papugami. Tkanina była 


tak cienka, tak przeźroczysta, że wydawało 


«się jakgdyby złociste ptaki wymalowane były 
na i golem ciele. | 


"Rani wciągnęła dym perlumowanego pa» 


S pierosa i żaczęła wertować znudzonym ruchem . 
| kartki jakiejś książki, aż wreszcię „gakczynala 
a. się na jedne) srono. 


paz xean a a a 


„Zapukał raz, potem dwa razy. Pami 
R widocznie nie głyszała, Słowem wszedł „da 
Stanął na progu i rzekł: 


speglądał ma sufit i tarmosił w rękach szo- 
Fani ochłonęła już z pierw- 


- Ludwik odwrócił się, by wyjść. 


l e — Ludwiku — rzekła pani nagle — Li 
5: dwiku, tak mi nie dobrze, 


«proszę przynieść 
klinke wody.. | 

„ Ludwik odparł szybko: dac 

„mW tej chwileczce, proszę. pania. x 

ai leżała na kanapie z zamkniętemi Oczyma. 
ofer przeląkł się. Pani otworeyla. nagle * ©- 
ri makla, Haare osim, 
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UROSA leczą- cierpienia | nerek i 
|pęcherza. Usuwają wszelkie niedo- 
|magania dróg moczowych. | 


Sprzedaż w aptekach i składach apteczn 
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WLODAREK LÓDŹ, RZGOWSKA AE 7, Tel. 151-03 


kąpała się 


szklankę. 
| osiem! 
- Nagle stało: się coś niesłychanego. Szofer 
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jej alabastrowe ciało -Płemienachi; 


- kawel 


Gdy wrócił po chwili ze szklanką wody, 


EJ wow wr ij w. 
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PASIVEROSA usuwają bezseność 
|nerwową, idealnie regulują czynność 
jserca i cały system nerwowy. 
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|PULMOSA leczą ckerobý płuc, U- 
| suwają kaszel i zaflegmienie. Wzma 
jcniają OBR pray Arechi apetyt 


i REUMOSA usuwają cierpienia reu 
| matyczne, 


jisehiasiu 


sanasana aż a a 
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— Już jesteś, Ludwiku, proszę mi pomóc. 

Mam wrażenie, że jestem chora. 
Więc może zawezwać lekarza? — za» 

pytał niezdecydowańy, 

— Nie, mie, — odparła: pani — zostań, 
proszę mi dać wody. 
Szofer postawił 
które przysunął do kanapy i cofnął się. 


| taia 


taka słaba. | s 
Szofer, odłożył Gzapkę i podał ani ; 
szklankę z wodą. „Ręka Sena mu ja w 


erze, 


Sm Czemu ak: drżysz? 


a= Ją — zdziwił się szofer — bikè ik: z 
s Nie chcę mieć szofera, który tak drży a 
— odparła: pani — ézy zawsze tak: drżyszł > 
— Ależ nig mi - odparł. Ludwik mma kę | 


teraz.., ARE 
Pani usiadła: nä kanapie i i hekla. 


rzy drżą! 
— Rozumiem, proszę pani. > 2» 
+-— A więc proszę nie drżeć. BRR 
Pani napila się wody i ade omu 
Palce ich „zetknęły „Się. Tairi, 
wypuścił szklankę z rąk. ` 


Een Ludwiku z = krżykojęła. pani — „jesteś 


"ij paka daneo 


pytań i nie denerwować mnie, gdyż. 


ś bardzo słaba. 


Ludwik zroztiniiał wreszcie. 
"Ukląkt przed panią i począł: aS 


kami... 


| — Ludwiku a sepnęla: pani słabym, = 
ledwo dosłyszalnym głosem. 


Szofer wziął panią w. swe mocne ramio- 
na i „zaniósł do padise. że. i 


| Pani akada. książkę - zbódześym ru- 
"a 
Nagle drgnęła. Drzwi otwarły się i 


do pokoju wad jej szofer. Wprawdzie na- 


_ zywał się Jan, ale ten zbieg okoliczności był: 
naprawdę dziwny. Pani gdłożyła książkę i 


rzekła grożnym tonem: | 


wchodzi do pokoju? ` 


a Z smułuka przepraszam, ale ja chcialera 


“regras r SUPE aeg 


p roboty — - daiiaięśckoć pe od 


Wielki wybór obuwia męskiego, damskiego ż - dzie 
innego: po cenach ko nk uren srie ch 


w „zbiorniku benzynowym byla. A 
szklankę na krzesełka, | 


Proszę mi podać szklankę, jestem 


2. parse 
| — Ludwiku, nie ae mężczyża, któ i 


| a jego | tą 


mej ; chwili rozległ się dzwonek. 
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Ciagle tor samo, Jakie to już niecje=- 


Czy Jan nie „może zapukać, zanin 
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Wyrabia Paey na największe i zadtarga 
"łe przepukliny brzucha, pępka pachwiny 
u mężczyzn,kobiet ! dzieci. Pasy bëra 
sane pooperacyjne, przeciw  obwisłości 
"- obniżeniu żołądka na czas ciąży i pe 
cią ży specjalne ż patentowanego banda 
ży, Elasta“ podług wymagoń figury. Pro 
stotrzymącze gorsety à la „HEŚ SINGA GAs 
j inne. /kladki sprężynowe ną plas 
skie stopy. Suspensorja, — Banduż „Elą 
sta” pat. ‘przeciw żylakom, -grutzodłm 
dla Arolormoyania i uszczupienia xgea 
białej mogi. 
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zagrańiwanej reklamowanej tandety, 


tlko. pom Jakit się SERA > RE 
-— Jan chciał mi zameldować, że że chlod- b R 
nica została już naprawiona... g 
Nie, nie'chłoduica —* rzekł a a 
więc 


$ ca 


już ją zalutowałem. 
|= Na wigo.. 
mm Wiec chciałewa tylko zarakdówać, o 
już. wróciłem. © Pisać 
«mm | to Jama spoważciio do w wta imig 
do mego pokoju? „ih ch 
|. se | gy LG e 
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= Co za ale? eo Bo" 
ow Sądziłem, że mogę się pami sa w 2 
przydać. 
— Jän mógłby mi się na coś przydał 
SN wpadło , pani eoi. da: głowy: | 
a saklankę wod, śle si 
8 wody, żle się: czuję... „As 
Szofer uśmiechnął się tajemnajczo i reekk 
— W tej chwileczce, proszę pami. | 
wrócił z wodą pani w wzieła sk sól klaske 
i rzekła: i 
ziękuję, teraz Jan może odej | 
Jaa skłonił się rozczarowany i "paski 
— Słucham, proszę pani. poc 
-~ Pani zapytała nagle: —— = AJ 
Czy Jan dużo czyta? 
— Ja. — odparł „af —czytm rzadko 


Na ca 
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— Broszę nie zadawać takich głupich > proszę pani... 


jestem j 


— To dziwne... — -i wieciięta pani. Gi | 
Zaledwie szofer wyszedł, gdy w tej san, 
dy wsż 
do buduaru, pani leżała znowu na kanapie... 
mi niedobrze, Janie, -Firenza mi 
przynieść Asen wody: | 


|do 


Po godzinie pani rzekła do swego szo- + 3 


fera: e 
| — Jan czyta ad A prawdopedobnie 

wszystko dobrze pamięta. 

aj uśmiechnął się i. odparł: ' A 

m Tak jest, proszę pam, =. 

— jeżeli na przyszłość Jan będzie chcial 


coś | przeczytać, to" proszę się zwrócić dó e, à „A a 


gdyż nie cheg, aby mój szofer czytał | 
jemu moje książk, 


— Tę książkę dała: mni pokojówka 5 ; 
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-q -dnia-31- sierpnia 1930 roku o zabezpieczeniu podaży przedmiotów pow-- 
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| -{terjaly biały towar. firanki, 
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